
JW 191. Sobota 22. Sierpnia 1857. M a j d a n i a  4 7 .

K itodatkiem  (jgouiiiflH  j ia  i Dziennikiem  urzedfiw jm  codziennym , tudzież Rozmaitościami co Środy, kosztuje w  prenum era- 
e ie : B e z  p o c z t y :  kw arta ln ie  3 r ir .  HA k r ., miesięcznie 1 z łr . 30 k r. 25 p o c z t ą :  kw artaln ie  tl z łr . 30 k r . ,  miesięcznie 11 z łr. 

33 kr. Bnsercyn od w iersza w  półkolumnic (drukiem  garm ont) po raz  pierwszy ti k r ., następnie po 3 kr. m. k.
Reklam acye są w olne  od opłaty pocztowej.

P R Z E G L 4 D .
Monarchya Austryacka.  —  Anglia.  —  Fraucya.  —  Belgia.  —  

Holandya.  — • W ł o ch y .  —  Niemce.  —  Rosya.  —  T u r c y a . —- A z y a . —  
Doniesienia a ostatniej  poczty.  Wiadomości  handlowe.  —Kronika,

 ----

M o n a a r c S i y i a  A i i ^ f r y a c i i a .

Sprawy krajowe.
( M ian o w an ia .  — O bchód  Urodstin N a j ja śn ie jszego  P a n a .  — Oznajm ien ie  g im n a z ja l n e .  — 
P r z e ju z d k a  dos to jnych g o ś c i  w  S ch o e u b ru n ie .  — U e z ia  u h rabi  Btioia. — P u łk o w n ik  

S c h in d lb k e r  p o w ró c i ł  k Pe rsy i .  — L o s o w a n ie  d a w n ie j szeg o  d łu g u  p a ń s tw a , )

L w ó w , 21. sierpnia.  C. k. min i s te rs two  ska rbu  mianowało 
ofieyałów kancelaryi  K a r o la  S to g i  i J u k o  ba B a r ą c z  dy rek to r ami  
u rzędów pomocn iczych  p rzy  p r o k ur a tu r ze  f inansów we Lwowie .

L w ó w , 22.  sierpnia.  Dyrekcya  c. k. gimnazyum „Franc i szka  
Jozefa*4 o zn a jm i a : W p is  uczniów do g imnazyum „Fr anc i sz ka  Józe f a<( 
odbywać się będz ie  w dniach 28. ,  29. ,  30.  i 31.  b. ni. w kancelaryi  
tegoż g imnazyum,  poczem rozpocznie  się natychmiast  ku r s  szkolny.

G a ze ta  w ie d e ń s k a  pisze pod d. 19. sierpnia : I w tym roku 
obchodzono dzień u rodzin Jego c. k. apost .  Mości z t aką  u r o cz y­
stością  i uniesieniem,  jakiem pałają wszys tkie  s tany stol icy,  pragnąc 
spóluenti  modły,  błagać b łogosławieństwa bożego na uświęconą osobę 
Monarchy.  Jego c. k. apos to lska M oś ć ,  nasz pan na jmi ło śc iw sz y , 
p r z e r w a ł  podróż  swoją  po W ę g r z e c h ,  chcąc dzień ten przepędzić 
w kole rodziuuem,  w pobliżu swej  stol icy.  P rz y  każdym swym p o ­
wroc ie  zniewala  u roczysty  ten festyn rzucić  okiem w przeszłość  na 
do ty ch cza sow y zawód  uaszago c e sa r s k ie g o  władcy.  Nieustaj ąca  t r o ­
skl iwość  dostojnego monarchy  p rzebi ja  się najwidoczniej  w tym mą­
drym ,  sp o ko jn y m ,  s tałym r o zw oj u ,  w k tó rym on silną r ęką  umie 
dogodzić wymaganiom czasu , u twie rdz ić  się w celach ju ż  osiągnię­
tych,  a coraz  nowe  koleje wytykać  pos tępowi  umys ł owemu i ma te-  
ryalucmu.  Aus trya wstępuje coraz  dalej w owo s tadyum spokojnego,  
wewnę t rzne go  rozwoju  i samodzielnego wzmocnienia,  k tó re wzbudza  
i krzepi  powszechne uczucie r ad oś c i ,  a s tanowiąc osobną epokę 
w dziejach , p rzechodz i  do potomności  niezatar t em wspomnieniem , 
obrazem szczęś l iwych dni minionych.

T ak i e  p rzekonanie  stało się już wspólną własnością wszystkich  
k ra jów,  spojonych wspólnym węz łem w jedno silne i kwi tnące pań­
s two ,  zt ąd  też wyp ływ a  owo szcze re ,  s e rdeczne  współczucie,  jakiem 
w uroczys ty  dzień 18. s i e rp11*8 prze jmują  się zazwycza j  wszystkie 
war s tw y  społeczeńs twa .  W miarę coraz  pewnie jszych  i s talszych 
kolei losu Austryi ,  im jawniej  u r zeczywis tn ia  ona włożone na siebie 
zadanie , tciu gorę t sz e  odzywa się w calem pańs twie  życzenie , aby 
ukochany  monarcha op ływał  w wszys tkie  łaski  i b łogos ławieństwa ,  
j akiemi  od wieków zwyk ło  niebo nagradzać  ludzi.  To  j e s t  myśl  , 
k tó ra  na dniu wczora j szym wszystkie ożywia ła  s e r c a , k tó r a  zlała 
się w gorącą ,  se rdeczną modl i twę w s t a roży tne j  ka ted rze  ś. S z c z e ­
pana,  gdzie wczoraj  o godzinie 11. odbyła  się solenna msza z od­
śpiewaniem T e  D en n i. Ce lebrował  Jego Emineucya ka rdyn a ł  a r c y ­
biskup wiedeński ,  a obecnymi byli Ich Excelei icye wszyscy bawiący 
w stol icy min is t rowie,  r adcy  stanu,  ciało dyplomatyczne ,  namiestnik 
Niższej  Austryi ,  wyzsze  znakomitości  cywilne i wo jskowe ,  r ada gmi ­
ny,  mag is t r a t  s tol icy itp. , t udz ież  mnós two  innych osób nabożnych 
ze  ws zys tk i ch  w ars tw  ludności .  Wznios łe  godło cesa rskiego  władzcy 
,,z je d n o c zo n e  s i ł y a s tw o rz y ły  wiele t rwałego  i w ielkiego,  to tez 
połączone modły uszczęś l iwionych ua rodów zachowają  na zaw sze  
w pamięci  i z leją j e  wspuściznie na potomne pokolenia  j ako  pod­
waliny ciągłego r o z w o j u , wzras ta j ące j  potęgi i polepszonego bytu 
Austryi .

- P rz e d w c z o ra j  wieczór  prze jeżdża l i  się Je j  k rólew.  Mość 
ks iężna Re jentka  Pa rm y z księciem Rober tem I., hrab ią  Bard i  i 
k s i ężn iczką  Malgoizatą  w to w arz ys t w ie  I ch Cesarze  w. MM. Arey-  
ks i ężny  Zofii i Arcyksięcia  L u d w ik a  W i k to r a  o twar temi  powozami 
po pa rk u  w Schoenb iume ,  * poświęci l i  d łuższy  czas  oglądaniu me-  
nażeryi .  Je j  k rólewicz.  osć księżna Re jentka  udaje się zt ąd  do 
Frohsdor f ,  a z t amtąd  27.  b. m. do P a n n y .

—  Jego Excelencya ininistei sp raw  zew nę t r zn yc h  h rab ia  Buol-  
Schauenstein wyprawia ł  w u roczystość  u rodzin Jego  c. k.  Apost .  
Mości świe tną  ncztę ,  na której  znajdowal i  s ;ę w szy sc y  znakomi t s i  
dygni tarze.  Podobna  ucz ta  odbyła  się t a k że  u J eg„  Eminency i  ka r -
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dyna ła -arcyb i skupa  Otmara  Ra uscher  dla na jwyż szy ch  dostojników 
kościelnych.

C. k. podpułkownik Eugeniusz Sc h ind loke r  pow róc i ł  temi dniami 
z Per syi ,  gdzie na r achunek rzą du  za ku p y w ał  konie do c. k, s t a ­
dniny

—  Na mocy najwyższego patentu z d. 21.  marc a  1818 odbę­
dzie się uzupełniające losowanie dawniejszego d ługu pańs twa  na 
dniu 1. września  o godzinie lOtej z rana  w naznaczonym do tego 
miejscu,  t. j, w domu bankowym przy  ulicy Singeru.

&  I t a l i a .
(N owiny d w o r u .  -  K ró lo w a  h o le n d e r s k a  o d jeż d ża .  Syn Baszy E g ip tu  u d w o r u .  — 
P om yśln ie jsze  w iadom ośc i  z  Tndyi. - P ina nse .  — P o s ie d ze n ie  w  I z b a c h  d .  l i .  s i e r p n ia . )

L o n d y n  , 16- sierpnia.  Królowa ho lenderska  pożegnała p r ze d ­
wczoraj  po południu Kró lowe  W ik to ry ę  i księcia Alber ta w Osborne.  
Książę Albert  to w arz y szy ł  Jej  król .  Mości  aż do wybrzeża ,  zką d  
yachtem Fairy odpłynęła do Southampton .  Ztamtąd  pojechała K r ó ­
lowa ho lenderska  do Londynu ,  a ju t r o  myśl i  powróc ić  do Haagi,  —  
Wczora j  był z wizy tą  u Kró lowy Wi k to ry i  w Osborne syn Baszy  
Egiptu,  którego p rzeds tawia ł  Je j  Mości Królowej  s i r  Moscs Monte -  
fiore.

—  T im e s  pisze pod d. 13. b. ni. :  Giełda och łonę ła  dziś nieco 
z swego  p rzest r achu ,  Odebrane wiadomości  z Indyi  oka za ły  się po- 
myśluiujsze,  lubo wczora j  wieczór  t a k  wie lką  wzbudza ły  obawę i 
w t ak mylnej  obiegały osnowie.  Szczegó ły  zadanych powstańcom 
k lęsk,  l iczba si ł  zbrojnych pod muraini  Delhi ,  p rzychy lne  usposob ie­
nie ludności  samej i ciągła wierność armii  madraskic j  i bombajskie j  
w szys tk o  to powinno przejąć nas otuchą.  Do lego podniósł  się na ­
wet  kur s  w e \lo w y  z d l i i i .  Oświadczenie  kanc le rza  ska rbu  w Izbio 
wyższej  co do stanu f inansów tak Anglii,  ja k o  t eż wschodn io - indy j-  
skiej kompanii  pokrzepia równi eż  odwagę,  Kapi t ał  wscl iodnio- indyj-  
skiej  kompani i  wynosi  6 ,000 .000  1. Akt  par lamentu z r, 1833 po­
s t anowi ł ,  znosząc  handlowe p rzywileju to w ar z y s t w a ,  aby z tej  sumy 
dwa miliony sz ter l iugów zachowane  były j ako  fundusz bezp ieczeń­
s twa.  J a k  się dowiadujemy z ogłoszonego niedawno sp rawozdania  
wynosi  obecnie ów kapi tał  funduszowy 4 .2 82 .5 9 4  ft. szt . ,  bo do 
g łównego kapi tału 2 ,000.000 1. p rzybyło j u ż  2 ,282 .594  ft. s z t r .  di- 
widendy.

—• Na posiedzeniu I z b y  -w yższe j na d. 14.  b. m. p rzygan ia ł  
lord E llenborough rządowi ,  że  nie dość gor l iwie zają ł  się zwołaniem 
milicyi. Jego zdaniem nie należało z w oł yw a ć  pojedynczo batal iony i 
pułki ,  ale w ogóle całą milieye k r a j o w ą  j u ż  to,  aby dos ta rczyć  a r ­
mii indyjskiej  potrzebnego jej  przynajmniej  15.000 rek r u ta ,  j u ż  aby 
zapewmić obronę ojczyzny na wsze lki  n iep rzewidz iany  wypadek.  
Lo rd  El lenborough mniema,  że r ząd nietylko l ekceważy  n iebez­
pieczeństwo w Indyacb,  ale nadto na raża  kraj  o jczysty  na stan z u ­
pełnej  bezbronności .  Lord Paninure a później  lord G ra m i l l e  zbijali 
w swej.  odpowiedzi  za rzu ty  mówcy  z wielką o tu c h ą ,  zapewniając 
za razem z wsze lką dobitnością,  że po tędze W.  Brytani i  nie zagraż a  
w Azyi żadne niebezpieczeństwo.

Na posiedzeniu I z b y  n iż s z e j  wytoczyło  się p rócz  dawnie jszej  
debaty o roz w o da c h  kilka sp raw podrzędniejszej  wagi.  W  ciągu ob­
rad zapewnia ł  p. E s tc o u r l.  że zalecając linie t elegraf iczną wzdłuż  
Eufratu,  nie żądał ,  aby Izba z a g w ar an to w a ła  p r ze ds i ęb i e r s tw u  pe­
wien p rocent  stały,  ale aby ty lko  udzieli ła swej koneesyi ,  i na p o ­
k rycie p rocen tu  od kapi tału w  pie rwszych  l a t ach wotowała  mniej  
więcej  1,000 000 ft. szt .  zapomogi.  P.  C ra io fo rd  zaleca r ządowi  u d z i e ­
lić r aczej  wsparc ia  o wiele ważniej szej  linii telegraficznej  na Sue* 
i cz e rw one  morze.  Z as ł ugu je  ono na p ie rwszeńs two  p rzed  linią 
wzd łu ż  doliny Eufratu,  bo w t amtych  s t ronach niepodobnaby  żadną 
mia rą  us t r ze dz  d r u tu  od uszkodzeń  szczepów a rabsk ich ,  a nadto nie 
żądają p rzedsiębie rcy  te legrafu na Suez żadnego wsparc ia  od rządu,  
aż dopóki  nie uk o ń cz ą  zupełnie  swych  prac .  Pan  G ladslon .a  opono­
wał  p rzec iw obudwom wnioskom po większej  części  ze względów 
poli tycznych.  Poczytu jąc popieranie p r y wa tne go  p rzeds iębie r s twa 
w obcych posiadłościach za rodzaj  wm ieszywania  się w sp raw y do­
mo we obcego pańs twa,  odradzał  od wsze lkich podobnych k roków,  
aby nie posłużyć złym przyk ła dem  innym moc ars two m zagranicznym.  
W  dalszym ciągu swej  mow y pr z e sz e d ł  p. G la d s to n e  do kwestyi  
ks i ęz tw Nadduna jskich,  a oświadcza jąc się s t anowczo  za unią, do­
maga się od lorda P a lm e r s to n a  p rzed łożen ia  papierów,  odnoszących
się do całej  tej  sprawy. L o r d  P c łm e r s to n  zgadza się z  mówcą  co
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do p ie rwsze j  części  j ego mowy,  że r ząd  niepowinien wzbud za ć  z a ­
wiści  innych pańs tw,  popierając zagraniczne p rzeds iębio rs twa  p r y ­
watne.  Ubo lewa  j ednak ,  że zażądanych pap ierów co do ks ię z tw Nad-  
dnnaj skich nie może  j e sz c ze  w tej chwili  p rzed łoży ć  Izbie.  Z re sz tą  
nie o d kr yw a  nic więcej  w całej tej sprawie ,  j ak  to,  co powiedz ia ł  
poprzednio  na in terpelacyę pana D lsrael i .  L o r d  »John R u s s e l l  mnie ­
ma,  Ze oświadczen ie  lorda  P a lm e r s to n a  zda je  się coko lwiek myl-  
nem,  bo nie cz te ry  mo ca rs tw  odłączyło się od dwóch,  ale dwa od 
cz te rech.  W e d łu g  tego bowiem,  co donosi ły dzienniki ,  p rzy rzek l i  
pos łowie  Anglii i Aust ryi  bronić  Su ł tana  p rze c iw wszelkim wynik ło -  
ściom,  jeśli  nie zechce un ieważnić  w y b or ów  nuil tanskich.  L or d  P a l-  
m e r s to n  odpowiada ,  że t amte  cz te ry  mo car s tw a  wmieszały się na ­
p r zó d  do w ybo rów ,  a ztąd oświadczen ie  pełnomocn ików Aust ryi  i 
Anglii  było tylko skutk iem ich postępowania .  Pod koniec pos iedze­
nia p r ze sz ł a  Izba napo wró t  do bilu o rozwodach .

(N ow iny  d w o r u .  — U cz ty .  — R o zd a n ie  n a g ro d y  a r ty s to m .  — P .  T l iouvenc l  zosta je  
w  K o ns tan tynopo lu .  — S zc ze g ó ło w y  ra p o r t  p o ś w i ę c e n i a  L u w ru ,)

P a r y ż  , 10. s ierpnia.  W c z o r a j  była na cześć imienin Cesarza  
w ie l ka  ucz ta  w Tu i l e ryach .  Ich Mość Ce sa r s two  odjechali  dopiero 
poź no  wieczór  do St .  Cloud i przybyl i  tam o godzinie l i t e j .  Ognie 
sz tuc zn e  na T ro c ad e ro  wypadły bardzo  świetnie ,  i I ch Mość C e sa r ­
s tw o  p r zyp a t ryw al i  się im z Tu i l e ryów.

—  Odjazd C e sa r s tw a  do Biar r i t z  nas tąpi  ju t ro .  Następca  t ronu 
po jedzie  t akże .  W  wili Eugeni i  robią p r zygo towania  na przyjęcie  
dworu .

— Dziś o godzinie 2. roz da wa no  w pałacu p rzemys łowym na­
g ro d y  a r tys t om,  p rzyznane  na t egorocznej  wys tawie.

-—• W cz or a j  była ua cześć festynu Napoleona świe tna  uczta 
u mini s t r a  sp raw  zagraniczny cli, ua której  zna jdował  sie cały k o r ­
pus  dyplomatyczny.

—  P od ług  ostatnicli  doniesień z Konstantynopola o t r zym aj  pan 
Thouvene l  r o zka z  n ieopuszczać swego stanowiska.

—  Mini s t er  marynark i  p.  Hamelin odjechał  wczora j  do wód 
w  St .  S a u r e u r .

P a r y ż ,  15. sierpniu.  Rapor t  M o n ito ra  o wczora j sze j  u r o ­
czystośc i  poświęcenia L u w r u  zaw ie ra  p rzemowę mini s t r a  sp raw w e ­
w n ę t r zn y ch  pana Aehil le Fould i dos łowną t r eść  mowy Cesarza.  
P an  Fou ld ro zp oc zą ł  swoją  p r ze mo w ę nas tępującym hi storycznym 
p r z e g l ą d e m :

„Naj ja śniej szy  Pan ie !  Nakazu jąc  poląezenie L u w r u  z Tu i l e ry -  
ami w yr a z i ł e ś  W a s z a  Ces.  Mość życzenie,  ażeby mogło być doko ­
nane w p rzec iągu  pięciu lat. Życzenie  Cesarza  j e s t  spełnione.  P i e r w ­
szy  kamień za łożo ny  zos la ł  25. l ipca 1852; dziś 14. sierpnia 1857  
t w o r z ą  L u w r  i T u i l e ry e  j eden ty lko pałac,  Ani wojna,  ani inne r o z ­
l iczne t rudności ,  j a k ie  p rzebyć  musiel iśmy,  u iep rze rwa ły  tej pracy,  
o k tó re j  marzy ło  tylu Królów,  a k tórą mogłaby się pochlubić na­
w e t  epoka pokoju i pomyślności .  A przy tein wszys tkiem nie stała 
t a  praca  110 p rzeszko dz ie  ani j ednemu z owych wielkich przedsię-  
bierst .w, j a k i e  za natchnieniem Wasz e j  Ces.  Mości pows tawa ły  w ca ­
łej  F raucyi .  Sieć kolei żelaznych zos ta ł a  szybko ro zsz e rzona ,  nasze 
p o r t a  powiększone i obwarowane ,  nasze większe miasta wzbogacone 
w  p iękne  i poży teczne  bu d o w y ;  nasza stol ica zos tał a niejako p rz e ­
ksz ta ł cona,  o twie ra jąc  sze rok ie  drogi hand lowi ;  przepyszna  p rome­
nada ozdobi ł a  ubogą dzie ln icę ;  wszędzie  widać postępy ku p o w sz e­
chne mu dobru.  Taki  to widok p rzeds tawia kraj  nasz od czasu,  od­
kąd  sw e  losy pow ie rzy ł  monarsze ,  k tórego j en iusz  potrafi ł  odga­
dnąć  i zaspoko ić  p r aw dz iw e  po t rzeby  Francy  i. Dzięki  gor l iwości  
w sz ys tk ic h  u rzędn ików administ raeyi ,  czynności  p r zeds ięb ie rców i 
z ręczności  robo tn ików,  nie doznały robo ty żadnej  zwłoki ,  i p r z e p r o ­
wadzen ie  planu,  chociaż ceny były oznaczone p rzed podrożeniem 
m a te ry a ł ó w  i płacy robo tn ików,  nie nas t r ęczy ło żadnego powodu do 
skargi .  Adinini s t r acya okazała  się wyrozumiałą  , a p rzyzwoi tość  
p rzed s ię b i e rc ów  zaspokoi ł a zupełnie jej  życzenia .“

Dalej  wspomnia ł  p. Fould o częs tych odwiedz inach  Cesarza ,  
co pobudzało gor l iwość  robo tn ików,  a potem poświęci ł  k i lka s łów 
pamięci  znakomi tego  a r tys ty ,  k tó r emu najpierwej  poruezone zos tało 
ukończen ie  L u w r u ,  ale w samym za raz  początku nieubłagana śmierć 
s tanę ła  na przeszkodz ie .  Dopiero nas tępca Visconta  Lefuel  miał  to 
szczęśc ie  u koń cz yć  ro zpo czę te  dzieło.  W k o ń c u  z rob i ł  uwagę pan 
Fou ld,  że nagrody,  j a k ie  Cesa rz  p rze zna cz yć  raczy ł ,  p r zyn osz ą  z a ­
s z cz y t  nie tylko tym,  k tó r ym przyznane  zos ta ły,  ale całej gałęzi  
p rzemysłu .  Po rozdaniu o rd e r ó w  i medalów,  k tó re nastąpi ło potem,  
za br a ł  g łos Cesa r z  i miał nas tępu jącą m o w ę :

„Moi panowie!  Podz ie lam szcze rze  r adość ,  j a k ą  uapełnia was 
ukończen ie  L u w ru .  U w aża m to za szczęśl iwy wypadek z dwóch 
ważn ych  wzg lędów,  a te są p r zy w róc en i e  porządku  i wzras taj ąca  
pomyślność  kraju,  k tó re  dozwol i ły  mi ukończyć to dzieło narodowe.  
N az yw a m  je  dziełem narodowem,  bo wszys tkie r ządy nas tępujące 
po  sobie kole jno poc zy tyw ały  za obowiązek  honorowy dokończyć 
k ró lewsk ie j  budowli ,  k t ó r ą  zaczą ł  F ra nc i sz ek  I., a up iększył  Hen ­
r y k  II.

Z k ąd ż e  pochodzi  ta w yt rw a ł oś ć  i to zami łowanie w tem p r z e d ­
s i ęw z ię c iu ?  Oto ch a r ak te r  każdego  na rodu  zwierciedl i  się za równo 
w  jego instytuoyacl i  pub licznych i w j ego  obyczajach,  czynach,  j ako 
t eż  w  budowlach,  na k tó re  g łówną  swą zw r ac a  uwagę.  Chc ia ła  t eż 
F ra nc ya ,  będąc od wieków monarch iczną ,  i w idząc zawsze  w w ła ­
dzy  centralnej  p ra w d z i w ą  zastępczyn ię  swej  wielkości  i n a r o d o w o ­

ści, aby mieszkanie  władzcy było godnem kraju,  i z tąd  też  p o s ta ­
nowi ła  o toczyć  je rozl i cznemi  p rzyborami  sz tuki  i innemi mis te r -  
nemi płodami  ludzk iego  umysłu.

W  ś rednich wiekach za mieszk iwa ł  monarcha  obronną i nie­
p rzys tę pną  tw ie rd z ę .  W  obec dzisiejszego ro zw o ju  cywił izacyi  s t a ­
nęły w miejscu dawnych wa łów i fortyfikacyi ,  dzieła  umiejętności ,  
l i t e ra tu ry  i sztuki .

H is to rya  budowli  ma za ró wn o  swoją fBozofię j ak  h i s t e r y a  w y ­
padków dokonanych.

Podobnie j a k  godną j e s t  uwagi ,  że za czasów p ie rwsze j  r e w o ­
lu c j i  wyd z ia ł  publ icznego dobra,  zadając ostatni  cios zaby tkom fue-  
dal izrau i w idząc w cent rahzacy i  na jwyższe zadanie monarchyi ,  p o ­
piera ł  sam nie wiedząc o tem g łówną  myśl L u dw ik a  XI,, Riehel ieuego 
i Ludwika  XIV.,  t a k  też  i zt ąd wielką zaczerpniemy naukę,  gdy 
pomnimy,  że k ró tk ie  r zą dy  r. 1848  p rzy łoży ły się wszystkieini  s i ­
łami do u rzeczywis tnienia  zamia rów Henryka  IV., Ludw ika  VIII, ,  
Lud wika  XIV.,  L u d w ik a  XV., Ludwika  XVI. i Napoleona.

W  samej  r zecz y  j edną z p ie rwszych uchw ał  p rowi zor ycz neg o  
rządu  było rozporządzenie ,  aby dokończyć budowli  około k r ó l e w ­
skiego pałacu L u w r .  Niezaprzeczona  bo p r aw da ,  że naród z swej  
p rzeszłośc i  jak po jedynczy  cz łowiek  z swego wychowania  czerpie 
te pomysły ,  k tó re  opierają się namiętnościom chwil i  obecnej .  Jeśl i  
t e ż  j a ka  dążność mora lna  okaże się pot rzebą spoleczeńsk iego p o ­
łożenia  kra ju,  tedy  w długie slólecia i pod różnetrii działa  i wp ływa  
rządami ,  aż dopoki  nie dopnie swego  zadania.  Obecne t eż  u k o ń c z e ­
nie budowli  L u w ru ,  do czego z taką  p rzy łożyl iśc ie  się gor ł iwośeią.  
i za co zjednal iście sobie wdzięczność moją,  nie jest pewnie no-  
wos tką jednej  chwil i  ale u rzeczywistnien iem planu, powzię tego na 
chwałę k raju i popieranego od t r zech  przeszłego s tóleci ."

Rozgłośny o k r y k :  „Niech żyje Ce sa r z ! "  odpowiedz ia ł  ua ce ­
sa r ską  p rzemowę i za ko ńczy ł  całą u roczystość  inauguracyjną.  Około 
godziny  s iódmej  w wieczór  odbyła się pod p rze wod nic twem  ministra 
s tanu wielka ucz ta  w głównej  sali,  na której  zna jdowało sie 470 
osób zaproszonych .  Pomiędzy robotnikami  widziano t akże  j edną 
kobietę,  k tó ra po śmierci  męża,  kamienia rza p rzy  fabryce,  zastąpi ła 
go w p racy,  nie mając żadnych innych ś r od k ów  utrzymania .  Ucz ta  
t r w a ł a  aż do godziny 9 w uaj lepszym porządku .  Na zakończen ie  
wniósł  mini ste r  s tanu nas tępujący to a s t :

„ C e s a r z o w i na cześć pomyślności  chwały  i t rwa łośc i  wiel ­
kich dzieł  z jego panowania.  Cesa rzowi !  k tóry dał nam nowy do­
wód,  że umie cenić i nagradzać sztuki .  C e s a r z o w i ! bo j emu aż 
pozos tawione  było dokończyć dzieła,  p rze rwanego  od tak długich 
czasów.  J a k  wiele innych pomników,  p rzek aże  i 011 potomności  
wdzięczność 1 chwalę  dla imienia Cesa rza  Zdro wie  Ce sa rz a ! "

Budowniczy L u w ru  p. Lefuel  wniósł  toast  na cześć p. Foulda,  
s ławiąc  jego gor l iwość,  p rzys tepność  i zapał  dla rozpoczę tego  dzieła.  
P rzeds ięb io rca  budowli ,  p. Maret ,  wychyli ł  kielich ua zd ro w ie  panu 
Lafuel ,  robotnik  Rifaut  na zd rowie  Cesarza ,  k tórego  se rce  w sp an ia ­
łomyś lne okazała już  ty lokro tnie  udział  swój  dla ro bo tn ików,  p o ­
tem życzy ł  j e szc ze  długich lat mini s t rowi  s tanu,  p rzeds iębio rcom i 
budowniczemu,  a nakouiee j e szcze  r az  pow tórzy ł  swe poprzeduie  
życzenia Cesa rzowi ,  Około godziny  dziewiątej  powróc i ł  mini s te r  s tanu 
do domu. W a r sz ta ty  L u w r u  były cały dzień pozamykane,  ale r o ­
botnicy ot rzymal i  płacę j a k  w dzień roboczy.  —  Opisując u r o cz y­
stości  inauguracyjne wyszczególnia  t akże  M o n ito r  zasługi  bu d o w ni ­
czego p. Lefuel.  Ozdoby nowego pałacu L u w r  sk ładają  sie z p r z e ­
szło 1500  rzeźb.  Z a rząd  budowl i  u t r zymywał  dziennie p r zyna j ­
mniej 3000  robotników.  Rozl iczne pot rzeby rzeźb ia r sk ie  pałacu 
wpłynęły pomyślnie ua rozwój  r zeźb ia r s twa ,  a i ma lar s two  odnio­
sło znaczue korzyśc i .  Najwięcej  ożywił  się p rzemys ł  w przeciągu  
tycli pięciu lat.  Materyał  budowniczy  L u w r u  sk ład a  się g łównie  
z żelaza i kamienia.  Marmur  i żelazo wypłynęły  z samych k ra jo ­
wych kopalni  i f abryk.  M o n ito r  kończy swoje sp r awozdan ie  nu-  
stępującemi s ł o w y :  „W sz y s t k ic h  tych cudów wspaniałomyślności  do-  
Konano w 5 łataeli z nakładem 36 mil ionów f ranków.  Nigdy j e szcze  
me ukończono budowli  podobnych  r oz mi a ró w  w tak k ró tk im czasie 
i tak małym kosz tem,"

B e lg ia .
( P o w r ó t  famili i k ró le w s k ie j .  — Św ię to  N ap o leo n a . )

B r u s - C l t t ,  16. sierpnia.  Król  powróc i ł  dziś o godzinie  2 po 
południu z familią k ró le w sk ą  osobnym pociągiem z Ostendy do 
Uaekeu.  —  Na cześć u roczystośc i  Napoleona b y ł  wczora j  u amba­
sadora f rancuskiego bankiet ,  na k tórym zna jdowal i  się mini st rowie,  
korpus dyplomatyczny i dygni ta rzy  dworu.  Pan Mercier ,  zastępca 
hrabi Vilaiu XIV. wznos i ł  toast  na cześć Cesa rza  Napoleona,  ua 
co p. B a r r o t  odpowiedział  toastem ua cześć Króla Leopolda.

Slolandya.
(U s ta w a  s zk o ln a .  — Przy c h y ln o ść  Izb .  — Blisk ie  z am k n ięc ie  sesy i . )

l l a a g a ,  13go sierpnia.  I zba p ie rw sz a  p rzy ję ła  ju z  nową 
us tawę  szkolną i to większośc ią  34  g łosów pr zec iw j ednemu.  To 
j ednogłośne p rawie wotum s tanowi  dobi tną  p ro t es t ac yę  p rzec iw r e w o ­
lucyjnym zabiegom par tyi ,  nazywające j  się „a n ty rew olu cy jną " ,  k t ó ra  
widząc,  że I zba d ruga przyję ła  te us t awę ,  a I zba p ie rwsza  oświad­
cza się t akże  za jej  przy jęciem,  s t a ra ł a  się agi t acyą pomiędzy ludem 
i petycyami  w s t r zy m a ć  Króla od saukeyonowania  tej u s t awy .  Ki lku 
cz łon ków  gani ło w  ciągu debaty wczora j sze j  bardzo  os t ro to po -
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s t epowanie ,  a jeden z nich zrobi ł  uwagę ,  że tak udzielenie jak i 
odmówienie  sankcyi  j e s t  aktem rządo wym ,  za k tó r y  odpowiedzia lni  
sa minis trowie.  — Gdy  więc i p i e rwsza  Izba ukończ y ła  j u ż  swoje 
prace,  naznaczone zos tało u r ocz ys t e  zamkniecie  tego rocznej  sesyi  
na dzień 26.  b. m.

W K o e h y *
(Ś le d z tw o  w y p a d k ó w  w  S a p r i .  — W ia d o m o śc i  b ie ż ą c e . )

N e a p o l . 7. s ierpnia.  Ś l edz two  sądowe w sprawie  wyp ad­
ków  w Sapr i  pos tępuje ba rdzo powoli .  Zeznan ia  barona  N iko te ry  
i j ego wspólników niemusia ły być zupełne  i można oczek iwać  dal­
szych j e szcze  wyjawień,  k tó re  obwiniają wiele znakomi tych osób o 
udzia ł  w osta tnim powstaniu.  Z res z t ą  n iedowie rza sani r ząd  ponie­
kąd zezn5niom N iko te ry ,  gd y ż  baron Galloti ,  k tó rego wyda ł  także ,  
ni ezosta ł  dotąd j e szcze  uwięziony.  —  Wiadomość  o za ręczyn ac h  
księcia Kalabryi  z ks i ężn iczką  ba w a rs ką  n iezostała  j e szcze  u r zędo-  
wnie ogłoszona.

M S e s t s c e .
(O b ch ó d  urodz in  J .  M. C e s a r z a  a u s t r i a c k i e g o . )

F r a n k f u r t  n .  JM . ,  17. s ierpnia.  Na cześć urodzin Jego 
Mości Cesa rza  Austryi ,  będzie dziś wieczór  wielki  pochód z faklami 
i muzyką,  a ju t r o  solenne nabożeńs two w kościel e katedralnym i 
pa rada  wojsk aus t ryack ich .

(K om isya  g ra n ic z n a  między T u r c y  a ,  P e rs y  a. i K osyą . )

P s z c z o ła  p o ln o  m u  zaw ie ra  doniesienia,  j akie są czynności  
po dzień S. z. m. komisyi  u regulowania g ran icy  azy a t yc k o - ro sy j s k o-  
tureckiej .  Cz łonkowie  rosyj scy udali się z Nikoła jcwa  morzem na 
Sebas topo l  do Suchum-Kale ,  a z t amtąd  p rze z  Mingrcl ie do Tyfl idy,  
zkąd w ośni dni stanęl i  w Alexandropolu ( G u m r i ) ,  mieście,  p r ze zn a-  
czonem na zgromadzen ie  się komisyi.  Tam  zwiedzi l i  g roby  z m a r ­
łych w laza re tach  wo jowników poległych w w ypr aw ac h  azyatyck ich  
i podczas  oblężenia K a r s u ;  tu zastal i  r ześkiego j e szcze  120 let-  
tniego Ormianina z Karsu,  k tóry im opowiadał  j akie było oblężenie 
Kars u  j e sz c z e  za Szacha  Nad ym.  Dnia 11. cz e rw ca  p rzybyl i  komi ­
sa rze  innych m o c a r s t w :  za F rnncyę  E. Pel iss ier ,  by ty jcuera lny  
konzul  w Trypol idz ie  i s zef  arabskiej  kaucelaryi  w Algi ery i; Edward  
Sal ia r ,  jego se k re ta r z ,  niegdyś se kr e ta r z  pose l s twa  w A te n a c h ,  za 
Anglię pu łkow nik  inżynieryi  Simons,  k t ó r y  podczas  wojny p r zy d z ie ­
lony był  do Omera  Baszy,  kapi tau Norman,  se k re ta r z  jego,  p r z y ­
dzielony dawniej  do pose ls twa w Berl inie,  op rócz  tego t r zech  po­
ruczn ików korpusu  inży n ie ró w;  za T u rc y ę  Hussein Basza,  k tó remu 
Rosyau ie  oddali  Kars  po zawarc iu  pokoju,  Osman Bej jego se kr e ­
t a rz ,  k tó ry z l i i prysl i  Baszą był  podczas koronacyi  w Moskwie,  k a ­
pi tan j eneraluego sz tabu  Mehn.aA Chedai  Effendi,  dr.  Woodful l ,  p o d ­
pu ł ko w nik  Ari f  Bej z jene ra luego  sz tabu  z dwoma kapi tanami  i j e ­
dnym adjutan tem,  j a ko  komendan t  konwoju  z łożonego  z 60  tu reck ich 
d r ago nów  i 20  baszybożuków.  Nad r ze k ę  Arpaczaj  byli p r zy jmo­
wani p r zez  se k re ta rz a  komisyi  rosyjskie j  i p r zez  sotnię kuz a k ó w ,  i 
odpro wadzeu i  do Alexandropola,  gdzie komisya bawiła aż do 25go 
czerwca.  Tego  dnia udała się za r zek ą  Arpaczaj ,  29.  cze rw ca  z w ie ­
dzi ła g r uz y  Ani, dawne j  rezydencyi  o rmieuskiego pańs twa .  Czytano 
i stniejące dawne  napisy,  zwiadzano kośc ioł  za łożony  wed ług  napisu 
«a mur ze  w 5 9 9  po narodzeniu Chrys tusa ,  i wiele innych ważnych 
monumentów.  W  okolicach Ani koczują t e ra z  Kurdowie .  Dnia 2go 
lipca dosta ła  się komisya do Chadżi -Baj ram,  p rzy  ujściu r zeki  A r ­
paczaj  w Araxes,  7. l ipca dotar ł a do rzek i  Karua i t ,  a dnia 8.  l ipca 
s tanęła  w Kasy-Kanaran ,  gdzie poseł namies tn ika z Tyl l idy,  kapi tan 
j eneraluego sz tabu  K ana ran  powita ł  kom isa rzy .  Dnia 10.  l ipca miano 
ruszy ć  z t amtąd  wzd łu ż  g ran icy  ku gó rze  Ara ra t .

Y u r c y a .

(S k ład  now eg o  m in is te r s tw a . )

K o n s ta n ty n o p o l ,  8. s ierpnia.  Cz łonkami  nowego  t u r e c ­
kiego gabinetu s ą :  Gir i t l i  Basza,  wielki  w e z y r ;  Aali Basza,  minister  
sp raw  ze w n ę t r z n y c h ;  Heszyd Basza prezydent  r ad y  t a n z y m a t u ; Ku-  
prysl i  Mehemed Basza,  min is te r  bez por tefeui lu;  Hasib Basza,  mini­
s t e r  s k a r b u ;  Ali Ghal ib Basza ,  mini ster  tundacyi  po b oż ny ch ;  Kiamil 
Basza  mini ste r  w oj n y ;  Mehmed Ali Basza,  mini s te r  m a ry n a rk i ;  Ach-  
me t Veiik Effendi sp r awie d l iwośc i ;  Sami  Basza,  min is te r  oświece ­
nia, i lstnail  Basza handlu i ro b ó t  publ icznych pozos taj ą  na swych  
posadach.  N o w y  wielki  w ezyr  Mustafa Basza,  ojciec bardzo l icznej  
familii,  do k tóre j  między innymi należą t akże  Veli Basza,  poseł  we 
Francy i  i Mehemet  Bej,  j e s t to  p r awo wie rn y  T u re k .  Był  p rzy ja c ie ­
lem Mehemeda Ali Baszy ,  wicekró la  Egiptu,  i długo za rz ąd z a ł  w y ­
spą Kandyą.  Uwielbial i  go tam i T u r c y  i wszyscy  innowie rcy 
w p r awdz iwem tego s łowa znaczeniu.  Powaga  jego była t ak  wielka,  
że po wypadkach  1840 ,  gdy  Kandya znowu p rzysz ła  pod panowanie 
P o r t y  pozos tał  na swej  posadzie  i dopiero po siedmiu la tach zos ta ł  
odwołany.

( D o n i e s i e n i a  z  I n d y i . j

B o m b a j)  14. lipca. Ja k  dalece^ bunt  r o zsz e rz on y ,  wnosić 
żt ąd  można,  że w Kalkucie j e s t  ca łkiem przec ię t a  koinunikacya 
z p rowineyami  górnemi ,  i że r egula rne wiadomości  dochodzą ty lko  
z Aliahabadu.  Dlatego w  Kalkucie ■ pisze F r ie n d  o f  I n d ia  —  
krążą j e sz c ze  bardziej ,  niż w Bombaju mylne pogłoski .  I  t a k  n. p.

dnia 3go l ipca p rzes ła ł  j e n e r a ł  Habelock z Aliahabadu bezza sad ną  
wiadomość ,  że Delhi poddało się d. 13. cz e r w ca ,  i że bun tow nicy  
schroni l i  się do pałacu j a ko  ostatniego p rzytułku.  —  Dekretem p r a ­
wodawcze j  r ady  Indyi wschodnich,  z 20.  czerwca ,  wydano za p r z y ­
zwoleniem je n e r a ł -g ub e rn a to ra  su ro w e  przepi sy  na bun tow nik ów  i 
dezer terów' .  Miejscowym sądom cywilnym nadano k o m p e te n c je  sądu 
w oje nne go ;  ka rą  na winowajców’ j e s t  śmierć albo d ep o r ta c j a  d o ż y ­
wotnia ,  lub t eż  więzienie na całe życie lub na czas k ró tszy ,  i w y ­
r o k  wydają  sądy n iezwłocznie .  D ez er t e r ó w  i bu n to wn ikó w wolno 
a r e sz to w a ć  bez o t rzymanego rozkazu .  Właścici ele  dóbr  obowiązani  
są  pod ka rą  donosić ,  czy bun town ików  i d ez e r t e ró w  niema w ich ma­
ję tnośc iach.

W e d łu g  wiadomości  nades łanych na T r y e s t  z ł agodzono coko l­
wiek a resz t  exkró!a Auditu, k tóry właściwie zostaj e  tylko pod ścis łym 
dozorem w forcie.  —  Je n er a ł  0  u t r am odjecha ł  z Bombaju  do Kal ­
kuty.  Oprócz napomnienia,  k tó re r ząd dał  dziennikowi  F r ie n d  o f  
I n d i a , wy toczono  także p roces  n ieznacznemu w bengalskim języku  
wy dawanemu dziennikowi.  •— Wiadomości  znad rzeki  Kan tonu s ię ­
gają  po dzień 22go.  Załoga floty angielskiej  zajęła dnia lSgo  fo r t  
Chuenpee.  Miejsce to opuścil i  Chińczycy ale wprz ódy  zakopal i  
działa,  k tó r e  się tam znajdowały.  W  Hongkong  panuje spokój .  F a ­
ro pływ „ E n c o u n te r “ , który odpłyną ł  dnia 20. ,  wiezie do Anglii po ­
s ł a  k ró la  S iamu.  Zbiory j e dw ab iu  wypadły  bardzo obficie.

SiwifeletsieisS^ ® ostatniej
T r y e s t .  19. sierpnia.  Uroc zys t ość  urodzin Jego  c. k. apo­

stolskiej  Mości obchodzono (u z se rdecznym udziałem całej  ludności .  
Po południu by ły  rozmaite  bankiety,  wieczorem opera w  T ca t r o  
Armonia i przeds tawienie  d ramatyczno  w t ea t rze  Mauroner ,  W  wspa­
niale oświet lonym ogrodzie ludu p r ze chadza ły  sie l iczne g rona  pu­
bliczności .

B a r y ż ,  19. s ierpnia.  W c z o r a j  wieczór  r en ta  3% 67.  1 0 . —  
J a k  donosi  M o n ito r  przybyl i  Ich Mość C e sa r s tw o  wczora j  do Bia r ­
r i tz .  P a y s  donosi :  Bengal skie  mias ta Hisar ,  Ferosch  i Ihansi  d o ­
sta ły  się w’ ręce insu rgeutów.  Na  p rzy lądku spodziewają się odno­
wienia wojny z Kaframi.

B e r l i n ,  18- s ierpnia.  Na dzisiejszem posiedzeniu g ł ów nyc h  
cz łonków banku  k ró lewskiego radzono po dw yżs zy ć  dyskon to  wexli  
z 5 na 5 %  p r o c e n t ; « t o p a  p rocen towa  lombardu  ma pozos tać  6%.

1 F
(Ceny targowe lwowskie.)

L w ó w ,  21.  sierpnia.  Na naszym dzi s i e j szym ta rg u  płaconojE_4 ww V  ł  w ą u. ł p u m .  i-wti n u . i n j  i i i  u  m o i c j o / i j  i i i

a mec pszenicy ( 8 4  'u ') 3 r . 3 3 k . : zyta  ( 7 4  żz”} I r . 5 6 k . ; jęczmien ia  
64  U )  l r . 4 2 k . ; owsa ( 4 9  7 j S -)  l r . 2 8 k . ;  h r ec zk i  2 t \ 1 8 k . ; z i emnia-  
ów 4 0 k , ; — za ce tna r  siana 57k . ,  ok ło tów 4 7 k . ;  —  za sag  d r z e w a  
ębowego albo sosnowego 8r„; —  za mas mąki  pszennej 6k. ,  ż y -  
uej 3 k . ; —  za funt  łoju 12k.  m. k. Re sz ta  drobiazgowej  sp r zc -  
laży bez odmiany.

Kurs  l w o w s k i .

Dnia 21 sierpnia.

Dukat h o len d e rsk i...............................
Dukat c e s a r s k i ...................................
Pólimperyal zł. r o s y js k i ..................
Rubel sreb rny  ro s y js k i......................
Talar p r u s k i ......................................
Polski kuran t i pięciozłotówka . . 
Gałicyj. listy zastawne za 100 złr. 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
5% Pożyczka n a r o d o w a ..................

gotówką towarem
złr. k r. j złr. kr.

4 45 4 48
» n 4 48 4 51
V V 8 17 8 20
IJ V 1 36 1 37
n v 1 31V2 1
V » 1 11% 1 12%

bez
kuponów

81
79
83

36
30
45

82
80
84 30

Kurs listów  zastawnych w  gal. stau. Instytucie kredytowym.
Dnia 21. sierpnia. 

Instytut kupił prócz kuponów 100 po . . 
„ p rzedał „ ,, 100 po . .
„ dawał „ „ za 100 . . •
„ żądai „ „ za 100 . • •

W artość kupona od loO złr. . . .

złr. kr.

82
81

-

12
42

33%

Kurs g ie łd y  wiedeńskiej.
Dnia 19. sierpnia o pierwszej godzinie po południu.

Pożyczka narodowa 5% 84% —84% . Pożyczka z r . 1851 S. B. 5 " ' 94%  
- 9 5 .  Lomh. wen p o ż y c z k i  z 5% 9f> — 96% - Obligacye długu państw a 5% 
8 2 % - 8 2 % , det. 4% %  7 2 % -7 2 % , det. 4% 6 5 % -6 5 % . detto 3% 50%  -  51, 
detto 2% %  41% —41% , detto 1% 10%  — 168/v  Oblig. Glogn. z w ypłata 5%
9 6 .  Detlo Oedenburgs. z w ypłatą 5% 95  ----------- .  Detto Peszt. 4%
95    , Detto Medyol. \° /  95 — — • Obligacye indenm. niższ. austr.
5°/ 88% —88% , detto  w ęgier. 80%  — 81, detto galic. i siedm iogr. 80 — 80% . 
detto  innych krajów  koron. 86%  — 87- Oblig. bank. 2'/*% 63%  — 64. Po­
życzka lo te r . z r  1834 336 — 337. Delto z roku 1839 1 4 1 % -  142% . Detto 
z ’ r . 1854 108%  — 108% . Renty Como J 6 / 2— 16% .

Galic. Ust. zastaw ne k°/ 81—82. Po.n. Oblig. P rio r. 5% 86% —86% .— 
Glognickie 5% 81—81% . Obligacye Dun. żeglugi par. 5% 86%  — 87. Oblig. 
Lloydy (w  sreb rze) 5% 90—90% . &/p Pr_or. obi. Iow. rząd . kolei Żelazn, po 
500 frank, za szt. 107 — 108- Akcyi bank. narodowego 994 — 996. Akcye 
c. k. uprzyw . towarzystwa kred. 228%  — 229. Akcye niż. austr. tow. eskomp-
122%    123. Detto Budzyńsko-Lincko-Gmundzkiej kol. 231%  — 232. Detto
półn. kolei 185% — 186 Detto tow. kol. żel. za 500 frank. 272%  — 272% . 
Detto kolei ces. Eliz. po 200 złr. z w płata 30% 100 — 100%6. Delto Połud.- 
północn. niem. komunikacyjnej kol. żel. 1Ó2%— 102%. Detto cisiańskiej kolei
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żel. 100 — 100% .. Detto Lomb.-wen. kol. żel. 245 — 245% . Detto Cesarza 
F rane. Józ. wschód, kol. żel. 190% — 190%. Detto losy tryest. 104 — 104%. 
Detto tow. żegl. parow ej 550 — 552. Detto 13. wydania — — — — . Detto 
Lloyda 395 — 397. Peszt, mostu łańcuch. 72 — 73. Akcye ndyna parowego
w ićd. 73   75. Detto Pressb.-T yrnaw slfiej 1. wydania 2(i — 27. Detto 2.
wydania 36 — 37. Esterhazego losy 40 złr. 84%  - -  85. W indisehgratza losy 
8 8 % —28% . W aldsteina losy 28% —28% . Keglevicha losy 14%  — 14%. Es. 
Salma losy 411 k—41% . St. Gcnois 3 8 % - 3 8 % . Palffego losy 40% — 403/4. Cla- 
rego 38%  — 39.

Amsterdam 2ni. 87 — Augsburg Uso l0 5 '/8t. — B ukareszt 31 T . 264*%. 
Konstantynopol 31 T . — — . Frankfurt 3m . 104% t. — Hamburg 2 m.
77.   L iw urna 2 i i i . 104. — Londyn 3 m. 10 — 11. — Medyolan 2 m.
103% . — Paryż 2 m. 121% . — Cesarskich ważnych dukatów agio 7 % —7% . 
Napoleons’dor 8 9%  — 8 11. — Angielskie Sover. 10 1 5 - 1 0  16. — Imperyal 
Ros. 8 22 — 8 23.

Telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnia 21. sierpnia.

Oblig. długu państwa 5% 8 2 % ; 4‘/g% ■— > 4% — ; z r. 1850 —.
3 °/   ; 2 '/2 // —• Coaowane obligacye 5% — . Losy z r . 1834 za 1000 z łr.
 “ z p. 1839° — ■ W ied. miejsko bank. — . W ęgiers. obi. kamery nadw.
—. Akcye bank. 992 Akcye kolei półn. 1870. Glognicltiej kolei żelaznej
 Oedenburgskie — . Budwajskie 230% . Dunajskiej żeglugi parów. 552. Lloyd
  Galie, listy zast. w W iedniu — . Akcye niższo-austr. Towarzystw a
eskomplowego a 500 zlr. 610 zlr.

Amsterdam 1. 2 m. — . Augsburg 105% 3 m. Genua 121 1 .2  m. Frank­
fu rt 104%  2 ir . Hamburg 76%  2 m. L iw urna — 2 m, Londyn 10 — 11.
2 m. Medyolan 103%• Marsylia —  Paryż 121%. B ukareszt 264- Kon-
stantynopol — . Smyrna —. Agio duk. ces. 7"/4. Pożj'czka z r. 1851 5°/ 
lit. A. — ; l i t  B. ~  Loinl). —. ó% niż. austr. obi. indemniz. — ; delto 
galicyjskie 80%  Renty Como —. Pożyczka z r . 1854 108% . Pożyczka naro­
dowa 84% ,. C. k. austr. akcye skarb , kolei żela;., po 500 fr. 264 fr Akcye 
c. k. uprzyw il. zakładu kredyt. 224 Hypotekar. listy zastawne 200 Akcye 
zachodniej kolei żelaznej 200.

Spostrzeżenia m eteorologiczne w e Lwowie.
Unio, 2 0 .  s ie r p n ia .

Pora

Barometr
w mierze 

parys. spro- 
wadzony do 
0" Heaum,

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po­
w ietrza 
w ilgo­
tnego

K ierunek i sita 
w iatru

Stan

atmosfery

7. god. zrana 
2. god.popoł. 
lO .god.wiecz.

324.90
325.90
325.90

-4- 13 .6 ’ 
-+- 16.9" 

13.8:1

80.8
48.2
72.4

poiud.-zach. st. 
ii i' 
)> :>

pochmurno
deszcz
pochmurno

W ysokość deszczu 1.18.

Przyjechal i  do Lwowa.
Dnia 21. sierpnia.

PP. Jaw orski Jan, z Korzelina. Jarua/yńsld  St. , z Krakowa. — Jan- 
kovics, rotin., z Sądow ej-W iszni. — Nowakowski St. , z W ierzblan. — Puka- 
sow ski Gustaw, ces ros . rolim, z W iednia. — ltosnowski Fr. Kaw. z Krakowa.

Na dniu 22. b. ni, rozpocznie się w Krakowie obchód 600-letniej ro ­
cznicy zejścia Sgo Jacka Odrowąża. „Czas“ z 19. sierpnia zamieszcza nastę­
pujący porządek , w jakim ta uroczystość kościelna obchodzie sic będzie:

W  sobotę d. 22. sierpnia olcolo godziny 3- po południu zapowiedzą dzwo­
ny kościołów (makowskich rozpoczęcie odpustu nadanego na ten czas przez 
JS . Papieża Piusa IX. Zaraz polem wyjdzie z kościoła św. Augustyna na Zwie­
rzyńcu kanoniczek Prem onstrateńskicb procesya z obrazem św. Bronisław y, a to 
Ze względu, iż święta ta była z tegoż samego rodu co św. Jacek i w chwili 
jego zgonu, jak niesie podanie kościelne, miała widzenie św. Jacka wstępującego 
w niebo za przewodem św. Stanisława biskupa. Skoro procesya Zw ierzyniecka 
połączy' się z duchowieństwem świeckiem i zakonnem, oczekuj ącem jej przyby­
cia przed kościołem św. Trójcy 0 0 .  Dominikanów, tudzież z bractwami i ce­
chami tam stojąceini, wszyscy w pochodzie procesyonalnym prowadzonym przez 
X. Szeligę, prowincyala zakonu kaznodziejskiego prowincyi polskiej, udadzą się 
do kościoła katedralnego na zamek, dla odebrania Breve papieskiego, uczczenia 
grobu św. Stanisława, a zarazem dla przypomnienia wiernym, iż św. Jacek w y­
szedł z grona kapituły krakowskiej , której biskupem pod owe czasy był stryj 
jego błogosławiony Iwo Odrowąż. W racającej procesyi przewodniczyć będzie 
kanonik katedralny i adm inistrator dyecezyi X. Gładyszewicz. Za jttj do kościoła 
p rzybyciem , nastąpią po odczytaniu Breve stolicy św. uroczyste nieszpory 
z kazaniem.

W  niedzielę nadchodzącą i przez wszystkie dni tygodnia odprawiać się 
będzie codziennie o godz. 5. zrana prymarya i śpiewany będzik różaniec przed 
eudownym obrazem N. P. Maryi w kaplicy różańcowej kościoła św. Trójcy ; o 
godz. 9%  wotywa, a o 11. suma w kościele 0 0 .  Dominikanów. Po południu o 
godzinie 3. odśpiewanym będzie powtórnie różaniec Iw ., o 5. nieszpory. W ie­
czorem Pasya Pana Jezusu na zew nątrz kościoła dominikańskiego, która w cza­
sie pożaru ocalała, oświecana będzie i przed nią śpiewane będą stare  wieczorne 
pieśni nabożne.

Codziennie w czasie sumy i nieszporów, praw ić będą kazania znakomitsi 
kaznodzieje.

W  czasie tego tygodniowego odpustu, najprzód w niedzielę rano po na­
bożeństwie święcone będą m edaliki, relikw iarze i obrazy z wizerunkiem św.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 21 sierpnia.

PP. Hr. Badeni A l., do Krzyweza. — Cywiński Łucyan , do Telaez. — 
W inkler, poruczn., do Gródka.
« w - .w i r a a n w iiM iciw  m  i * n w j i u K i aBłHi.-.ji-m p u  gg  im  m  T i i » i i M . i ' . | ł ^ a M ) M i iw B H > a iii1 a M w w i i w w M i u i

IS1 pij .A ' 0 '  cpt & w > w .a. a. & *
D z i ś :  Opera uiem. : „I fcae H t i g ' C £ 5 » 4 i c s t . “
D z iś  w C y rk u  R e n z a  wielkie przedstawien ie  w pięciu oddziałach.

T  « r  m i n a
.s-pi z e d a ż y ,  k u p n a , d z ie r ż a w y ,  U c y ta c y i i  i. d .

W ciągu miesiąca sierpnia odbywać sio będą we Lwowie licy tacje  na 
wydzierżawienie w szystkich eraryalnych stacyi myta drogowego, mostowego i 
przewozowego, położonych w okręgu c. k. krajowej dyrekcyi finansowej we 
Lwowie i na Bukowinie.

Dnia 24. sierpnia. Licytacya na dostawę potrzeb dla głównego szpitalu 
wc L w o w i e .  — W ydzierżawienie drohobyckiej propinacyi w S a m b o r z e .  — 
W ydzierżaw ienie praw a szynkowania w S p a s i e .  — W ydzierżawienie docho­
dów miejskich w K u t i a c h .  — L icytacja realności pod nr. 427 w S a3owie 
w O ł e s k u . — W ydzierżawienie dochodów z podatku konsumcyjnego w okręgach 
Chodorowa w B r z o ż a n a c h  — Stanisławowa i Tyśmienicy w S t e n i s  ł a ­
w o  w i e  i w Ł o i n n i e  — w okręgach Podbuża, Laki i Rudek w S a m b o r z e ,  
w Ż ó ł k w i ,  K r  y s t y n o p o 1 u i M a g i  e r  o w i e.

Dnia 25. sierpnia. W ydzierżawienie pastwisk miejskich w Ż y d a e z o -  
w i e .  — W ydzierżawienie prawa szynkowania w P o d b u ż u .  — W ydzierża­
wienie dochodów miejskich w K u t t a c h .  — W ydzierżawienie dochodów z po­
datku konsumcyjnego w okręgach Kołomyi i Obertyna w K o ł o m y i .  — K o­
zo wy w B r  z e ż a n a c h , -  Tłumacza i Ottyni w S t a n i s ł a w o w i e  — w S a m- 
b o r z e ,  B e ł z i e  i L u b a c z o w i e  — S o k a l u  i Ż ó ł k w i .

Dnia 26. sierpnia W ydzierżawienie kameralnego folwarku w Strzelbicy 
w S a m b o r z e .  — W ydzierżawienie dochodów z podatku konsumcyjnego 
w okręgu Pistyna w K o s s o w i e  — Rohatyna w B r z e ż a n a e h  — M aryam- 
pola i Manasterzysk w S t a n i s ł a w o w i e  — Baryni i Jaworowa w B a r y  n i , '— 
Drohobycza w S a m b o r z e  — w M o s t a c h  w i e l k i c h  i N i e  m i r o  w i e

Dnia 27. sierpnia. W ydzierżawienie gruntów prywatnych w Jaw orze 
w T u r  z e  m. — W ydzierżawienie dochodów miejskich w B r z o z o w i e .  — 
Licytacya na dostawę potrzebnego papieru dla m agistratu we L w o w i e .  — 
W ydzierżawienie dochodow z podatku konsumcyjnego w okręgach Bol.orodczac, 
Delatyna i Nadwórny w S t a n i s ł a w o w i e  - Mochnata i Siannika w B a r y ­
n i  — w O l e s z y c a c h  i w W  a r ę  ż u.

Dnia 28. sierpnia. W ydzierżawienie młyna kameralnego w S a m b o r z e .  — 
Licytacya realności pod nr. 606%  we L w e w ie . — Relicytacya cegielni w 
T a r n o p o l u .  •— W ydzierżawienie miejskiej propinaeyi w N i i a n l t o  w ic a  c h . 
W ydzierżawienie dochodów z podatku konsumcyjnego w T a r n o p o l u — w okrę­
gach W ysocka wyżnę go i liiżnego w B a r y n i .

Dnia 30. sierpnia. W ydzierżawienie głównej trafiki tytoniu w Rozdole za 
pomocą ofert po dzień 30. sierpnia w S t r y j u .

Jack a  na pamiątkę tego 6-wiekowego obchodu umyślnie robione VV poniedziałek 
o godz. 9%  wyjdzie procesya z kościoła św, Trójcy z relikw iarzem  przecho­
wującym głowę św. Jacka i uda się do kościoła 0 0 .  Franciszkanów , gdzie sie 
odprawi uroczysta wotywa przy grobie św. Salomei królowej halickiej, córki 
Leszka Białego. W e środę okazana będzio chorągiew kanonizacyjna, którą S ta ­
nisław Miński, wojewoda Łęczycki, poseł Zygmunta 111. na akt kanonizacji 
w Rzymie, wniósł do Krakowa i oddał królowi przy wyniesieniu relikw ij św. 
Jacka na ołtarz. Podczas tego wywieszenia chorągwi, ksiądz odprawiający sumę 
przybrany będzie w ornat będący podobnie jak  i rzeczona chorągiew , darem 
Papieża Klemensa VIII., który kanonizował św. Jacka. W  dzień ten rozpocznie 
się zapisywanie do księgi zgromadzenia braci i sióstr pod opieką św. Jacka 
apostola krajów północnych. We czw artek i przez dwa dni następne udziela­
nym będzie Sakram ent Bierzmowania. W niedzielę następna tygodniowy ten od­
pust zakończonym będzie procesya po krużgankach klasztornych i udzielane 
błogosławieństwo pasterskie, a potem obraz św. Bronisławy odprowadzonym zo­
stanie do kościoła na Zwierzyniec.

Po zamknięciu tego obchodu 6-wiekowej rocznicy , odprawi się w ponie­
działek 30. sierpnia w kościele 0 0 .  Dominikanów żałobne nabożeństwo zad u szę  
fundatorów kościoła i zakonu 0 0 .  Dominikanów. Później kości Leszka C zar­
nego pogrzebione w kościele tym i przy restaurow aniu .kościoła odkryte i wy­
dobyte, złożone zostaną napowrót do dawnego grobu znajdującego się przy wiel­
kim ołtarzu pod pomnikiem, który zniszczony w pożarze 18. lipca 1850, odno­
wiony teraz  został kosztem tow arzystw a naukowego krakowskiego.

■ HUB------
Dodatek tygodniow y Nr. 34.

przy dzisiejszej Gazecie zawiera:
1. Stypendya, czyli zapomogi udzielane uczniom w roku 1856 :

a)  Poczet fundacyi stypendyalnych ustąpionych na Galicyę zachodnią.
fi)  W ykaz zapomogi udzielanej uczniom w Galicyi wschodniej.
c )  Stypendya przy osobnych zakładach.

2. W y c h o w a n i e  p u b l i c z n e .  VIII. Gremialna szkoła handlowa we
Lwowie.

3. S o k a l .  Dokument z r. L600. Zygmunt III. potw ierdza założenie i na­
danie konwentu 0 0 .  Bernardynów w Sokalu. (Dalszy ciąg.)

Głów ny  Re da k to r  M .  J S z r s e n i a t c a  S a r t y n i . Z  c . k . g a l ic ■ d r u k a r n i  r z ą d o w e j.


